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ROR NI ŁÓDŹ, NIEDZEKA 30 MARCA 1947 ROKU Nr. 83 (646) 


Karol Świerczewski - Generai „Walter” 


Calvaro, na drzełomie lat 1936 i 1937 do- | dz iszymetn, gdzie pow strzyma+ siiv nie- | rmy ostrzem swego miecza, WIZKACZA 
wodzi 14 bry gada Miedzynarodowa „Laf m.eckie, idace na odsiecz Beruzowi | nowe granice Rzeczy! jk: itai, wzd i 
Marseillaise" Potem obejmuje dowódz- Po zakończeniu wojny tow. ka röl. któ- dry i Nisy Łużyck W dz ejach pol: 
two 55 dywi izji międzynarodowej, wiremu Krajowa Rada Narod)wa swą | skiego ruchu robotniczego NOZOSIAT a- 
i Skład kiórei wchodzi m. iw 13 brygada| uchwałą z 8 maja 1945 roku 1adaia Stó-| so wzorowy, wierny, gdyacy) D oa a 

międzynarodowa im. gen. Jąrosława Dą-| picon generała broni, obejmuje dowódz-| jego bojownik. Ci, którym dane 6 byłe 
browskiego, Dowodzi tą dywizją w pa-|two DÓW IH. W lutym 1946 :. powoła- współpra cować z Nim bezpośred iio beda 
miemym okresie walk w Ciudad Univer-|nv zostaje na stanowisko drug ego wice- Go wspominąć jako surowego ErZAOŻO- 
sitaria, kiedy to obrońcy Republiki wzięli | ministra Obrony Narodowej. P.astsie tof négo, ale zarazem szczerego towarzysza 


do niewoli wiele tysiecy faszystów włos. | sianowisko aż do chwili swego tragicz- bezgranicznie oddanego sprawe iudu 

kich. nego zgonu. Jesi równocześ ':2 człon- | polskiego. sk A 
Od chwili najazdu niemieckiego na|kem Komitetu Centralnego PUR S Cześć pamięci towarzysza Karola 

! Zwiazek Radziecki tow. Karol walczy Za swè czyny bojowe i orama Azia- Swicrozewskiego! r | 

| bez przerwy przeciwko niem'eckim Ta-|łałność tow. Świerczewski odznaczony Władysław Gomułka-W iesław. sekre 

| szystom. tył Krzyżem Grunwaldn I i II kiasg, Vir-| tarz generalny Polskiej Party Rohotnie 


| Z chwilą utworzenia Polskich Sij Zbroj-|tuti Militari II klasy, Złotym Krzyżsm| czej, Mine Hilary. Befman Jakub, Zam 
nych w ZSRR. fow. Świerczewski odda- | Zasługi, Polonia Restituta 8 uxsy, oraz | trowski Roman, Radkiew icz Stanisław, 
je wszystkie swe siły ich sprawie. Jest| orderami radzieckimi: orderem Ll.śnina | Zawadzki Aleksander, Kliszko Zenon Ma. 
zastępcą dowódcy i członkiem Pady Wo. | (iw krotnie): orderem Czerwonńcro Sztan | zur Franciszek, Jedrychowski Steal 
iennej Pierwszaj Armii Polsiiej w ZSRR. | duru (trzykrotnie). orderem SIyOLOWA Chełchowski Hilary, Mibręcie Jerzy, 
Kiedy, już po wyzwoleniu teresów pra-| l klasy, medalem XX-lecia Armii Czer-| Sztachelski Jerzy, członkowie Komitetu 
wego brzegu Wisły, tworzy sie Druga| wonci. Posiadał też wysoki order hisz-| Centralnego PPR, Spychalski Mariam PZ 
Armia Polska — tow. Karol ohsmuje jail nafński „Lańtra da Madrid”, oraz adznacze-| nerał dywizji, Zawadzki Stanisław. gen. 


dowództwo. Ze świeżo zmob:izowane-|1ia Jugosłowiańskie j. czeskie, brygady, Komar Wacław. ge brygady, 
go, hienawykiego do wojny rekruta rwo- Żołnierz e wielkiej odwadze t n'espo-| dowódca 129 brygady Armii Republiki 


rzy, dzięki swemu doświadczew» i ezr- j żytej energii, o wielkch taleniich dowód- | Hiszpańskiej, Pszczółkowski Edmund. pik 
1 ORCO jednostkę wojszową,| cy organizatora: tow. Karol Świetczew- | b. zastępca dowódcy Drnziei trmii WPa 
która bierze powaźny udział w oiensy-|śk' był zarazem wiernym bojownisiem | Mietkowski Mieczysław, płk. oficer aj 
= © ; 945 roku Pod] sprawy rohoinwiczej. wiernym Synem rar| bu brygady ~m. j. Dabrowskiego. 4 
AA ke: m teruk wie zimowej i: wiosennej 1 © ki a Ś sze > Wesa WAZA M Bai 
ku EA aS Rt e ; EA RETOR dewédztwem tow. Świerczewskiego Dru-| rodu polskiego. Niezłomna Lyła Jego j| zrowski Mieczysław, płk. Szyr Eugeniusz, 
3 ATEN sze wi ii gene eżódski, p ne. | 54 Armia Polska bierze udział w zajrmó | wiara w zwycięstwo demokraci SLIR- płk. komisarz brygady im, J. Dabrow- 
są, bra di icz: iste al ORLA wantu Slaska: Nalnega, forśnie O frę 4 Ni-| lemi. Umiał, “Jak "niewielu poza, Nim. | skiego, Torañozyk Henryk, płk. szot szia: 
A zł A ruzi wiesmaiiaier obrony. | sè Łużycką, wkracza wraź z Armia Czar-| v Czuć sią w duszę żołnierza, natchnać £o bu gia hea Spaa zbio, j Schie- 
owej: Ñ i PUET «| odwaga i wytrwałością, panrewadz é do|ven Mieczysław, pik., redak Jąbron 
TESH ZRT 7 a a7 euy | wona do Saksonii, niesie wossośc bra«| odwaga i wytrwałością, poprowadzić dol! cz) 
Urodzony KASA c: L. dł R e om-Czechoim. ujarzmionym urzez «nie. | zwycięstwa. Umiał go zarazzm wtcho- szczaka s Rutkowski Jan. płk. "komisarz 
OK rys sj: walk ty 19 pe niecką przemoc. Gen. Świerczewski, da+|wać na Prawdziwego żsłnerza sprawy | batalionu im. Dąbrowskiego, Ksieżarczyk 
E żę > wat A arp ki ji: zali jac wzór osobistego bohaterstwa, okrył| iudu, żołnierza demokraci. W. dziejach Franciszek, płk. dowódca hatalionu Dit 
` / r UP) , 7 i . + > ar | ~ + + „|<? LZ. 
Najac ji RDNA A A hg adzy ręki się chwałą w cieżkich walkach pod Bu-lterodu pozostanie jako jeden z tych. któ. | Mickiewicza. 
atac A SCI s! ma e 
rem fabryczaym, a w rokn 1913, w wiku 
lat 16, zaczął pracować jako samodziel- s 947 
= g B + À + e £ r. 
ny tokarz w fabryce Gerlacha. Dnia. 28 foort 64 kich 
W r. 1815 fabryka Gerlacha została padł od kuli faszystów ukraińskich 
ewakuowana do Rosii — wraz z nią opi- 


ścił rodzime ntiasto i tow. Karol W Ro- 
sji zastała go Rewolucia Lutowa i Rewo- 
lucja Październikowa. Robotnik, syn 
świadotniego proletariusza, dwudziesto- 


letni Karol Świerczewski, z całym zapa. 


łem stanął po stronie obozu rewolucji. generał broni ź 

Już w listopadzie 1917 roku widzimy Go drugi wiceminister Obrony Narodowej, członek Komitetu Centralnego Polskiej Par tii 
w szeregach żołnierzy Czerwonej Gwar- Robotnie 

dii Odtąd — przez cały okres wojny d yanki 

M. m 7 r = + 

mowej r: Rosii A ONAA wra niezmordowany budowniczy Polski Ludowej. 


przerzucany z frontu na front, dwukrotnie CZEŚĆ JEGO PAMIĘCI! 


ranny, niezmordowany w służbie sbrawy 
robotniczej. Po zakoficzeniw wojny do- 
mowej tow. Świerczewski pozostaje w 
armii. Kształci się, koficzy - Akademie 
Wojskową im. Frunze. Przez cały czas 
utrzymuje żywe stosunki ż polskim ru- 


dem robotniczym. Dnia 28 marca 1947 r. 


Na wezwanie Republiki Hiszpańskiej, padł od kali faszystów ukraińskich 
zagrożonej przez jaszystowską rebele, 


tow. Świerczewski jako „generał Walter“ t KAROL S$WIERCZEWSKI 
oddaje swe siły, swą wiedzę i swe zdol- ow. 


ności do dyspozycii ludu hiszpańskiego. 


Komitet Centralny Polskiej Partii Robotniczej 


s i generał broni - 
ar wa E ORE O drugi wiceminister Obrony Narodowej, członek Komitetu Centralnego Polskiej Partii 
Gen. Swierczewski ih peżęksjykć WE 
padł na posterunku a niezmordowany budowniczy Polski Ludowej. ; 
od skrytokójczej kuli haudytów UPA CZEŚĆ JEGO PAMIĘCI! p zOląsty EO a aa 
Po dokónaniu inspekcji pułku piechoty w 1 Komiieł ojewódz A J 


Baligrodzie, generół Świerczewski zamierzał 
dokonać inspekcji komendy odcinka Wojsk 
Ochrony Pogranicza 1 w tym celu udał się 
dn. 28 bm. w stronę miejscowości Cisno. W 
tym-górskm i lesistym rejonie grasują jeszcze 


mł pył sma wieze [| Tow. Karol Walter Świerczewski 


Gen. ay towarzyszył > generał broni 
dca Okr Krakowskie en. Więckowe t i á p gai . R 
Sk, kilku wyższych ofieeców wraz ochena jj Dyiy tokarz firmy „Gerlach” w Warszawie, obrońca Republikańskiej Hiszpanii, 


wojskowa, Armii Polskiej w ZSRR, dowódca II Armii WP. wiceminister Obrony Narodowej, 
5 e A pre ag oi db której Sejm, PREZES ZWIĄZKU DABROW SZCZAKÓW, ukochany 

ogniem został zabity gen. Świerczewski. je- rzysz, zginął dn. 28 marca 1947 roku od kuli faszystów, przeciwko którym w 
nie od najmłodszych lat. 


den oficer * dwóch żołnierzy, Dowódca puł- 
ku i trzech iska ost zie À SALUD! ZWIAZEK ARROW, 
Eskorto przeszła niezwłocznie do natorcia, g t 4 j > à ne 
grzucając niania za którą zorganizowgne A 2 OWSZCZAKÓW ODDZIAŁ w ŁODZI 
hmiastowy pościg, x 


organizatora 
poseł 
nasz dowódca, przyjaciel i towa- 


alczył nieprzerwa-$. 
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Zwłoki generała Świerczewskiego złożone zostały 
w Centralnym Domu Oficerów w Stolicy | 


WARSZAWA (r.) — W godzinach po- 
południowych olbrzymie tłumy warsza- 
wian zzbrały się ną lotnisku i na ulicach 
Warszawy — przystrojónej w żałobne 
ilagi — by powitać bohaterskiego gene- 
rata, który padł od kuli zbrodniarzy fā- 
szystowskich z UPA. 

Na lotnisku ustawiły Sie poczty sztan- 
darowe partii politycznych, organizacje 
społeczne. Na całej trasie z lotńiska do 
Centralnego Domu Oficerów W. P. usta- 
wily się tłumy z odkrytymi głowami. 

W olbrzymim czworoboku na lotnisku 
ustawiła Sie delezacja Zwiazku Dąbrów*= 
szczaków — kompanie honorówe Wojska 
Polskiego — człóońkowie Rządu z wicebre 
mierami tow. Gomułką-Wiesławem i ob. 
Korzyckim na czele óraz delegat Hiszpa- 
nii republikańskizj Manuel Sanches Or- 
Cas. i 

Punktualnie o 


godzinie 15 min, 10 — 
samolot wiozący zwłoki bohatera ląduje 
na lotnisku. Marszałek Żymierski odbiera 
raport od generała Stanisława Zawadz- 
kiego, który kierował transportem zwłok. 

Do wnętrza samolotu wchodzi rodzina, 
wicepremier Gomułka i marszałek Ży- 
mierski, przykrywając trumnę flagą o 
barwach narodowych. po czym szefowie 
departamentów Ministerstwa Obrony Na 
rodowej przy dźwiękach marsza żałobne 
go biorą trumnę na ramiona j niosą w kie 
runku karawany, 

Za trumną postepujs rodzina. wiceDre- 
mier Gomułka. wicepremier 


stości, Kondukt zbliża się do karawanu, 
którym jest prosty wojskowy samochód 
ciężarowy, udekorowany zielenia. Nio- 
sący trumnę najbliżsi podwładni zmarłe- 
zo, składają na karawanie śmiertelne 
szczątki swego dowódcy. Na trumnę zło- 
Żońo yeneralską czapkę zmarłego ze zna 
kiem draśnięcia zdradziecką, morderczą 
kulą, wiazanke czerwonych róż oraz li- 
Zne wieńce. 

Wokół trumny zajmuje miejsce hono- 
rowa warta oficerska. Rozlega się ury 
wany przenikliwy warkot werbla. Krót 
kie słowa komendy przed trumną roz- 
poczyna się defilada. Przesuwają się po- 
chylone czerwone sztandary pocztów 
Polskiej Partii Robotniczej, Polskiej 
Partii Socjalistycznej, organizacyj zawo 
dowych, społecznych i młodzieżowych. 
Na twarzach maluje się 
nie i powaga, | 

Samochód włokami 
Świerczewskiego rusza. Uczestnicy uro- 
czystości zajmuja miejsca w samocho- 
dach i tworząc nieprzeliczony kondukt 
żałobny. się ulicami miasta dó 
Centralnego Domu Oficerskiego. 

Z bram i portali Centralnego Domu 
Oficerskiego zwieszają się czarne flagi. 
Na dziedzińcu ustawiły się poczty sztan 
darowe lotnictwa, czolgów i piechoty. 


głębokie skupie 
e Z 


wa 
PASIE 


udają 


Korzycki, 
marszałek Zymięrski, członkowie Rządu 
oraz reszta uczestników żałobnej uroczy- 


Wzdłuż alei żajęta miejsce kompania 
honerowa. 

O godz. 17,45 kondukt żałobny przy- 
był przed gmach Centralnego Domu 
Oficerskiegó. Orkiestra gra hymn na- 
rodowy. Kompania hońorowa prezen- 
tuje broń. Delegacja korpusu oficerskie 
gó zdejmuje z karawanu czapkę genera- 
ła oraz liczne wieńce. Szefowie depar- 
tamżntu Ministerstwa Obrony 
Narodówej przy dźwiękach marsza ża: 
tobnego znoszą trumnę, Kodukt żałob- 
ny króczy po usłanych dywanami scho 
dach Domu Oficerskiego. 


Kendukt kieruje się do wielkiej sali na 
pierwszym piętrze, gdzie zostaną ziożo 


ne do czasu pogrzebu zwłoki gen. 
Świercżewskiega. Podwładni genera- 


ła składają trumnę na ustawionym na 
środku sali katafalku. U stóp katafalku 
spoczywa wienice od Prezydenta Bieruta 
z napisem: „Prezydent Rzeczypospoli- 
tej" óraz od Związku Dąbrowszczaków 
z sżarfami o napisie: Ukochanemu do- 
wódcy bojów o wolność Polski i Hiśsz- 
panii“. 

Wokół katafalku wieńce od genćralicji 
oraz korpusu oficerskiego i podoficer- 
skiego. 


W półmroku udekorowanej kirem sali 
zapada głęboka cisza. Wszyscy w sku- 
pieniu oddają hołd poległemu na póste- 
runku bojownikówi wolności i demokra- 
cji. 
zakóńczona. Wicepre- 
mier Gomułka, wicepremier Korzycki, 
Marszałek Żymierski i reszta zgroma- 
dzonych składają kondóleneje rodzinie. 
Uczestnicy uroczystości opuszczają 
chwilowe miejsce spóczynku zwłok ge- 
nerała Świerczewskiego. Przy trumnie 
zostaje jedynie oficerska warta honoro- 
wa. 


Uróczystość 


O M YOU Liwa 


Szybkie tempo obrad w Moskwie 


MOSKWA (obsł. wł.) == Rada Mini- 
strów Spraw zagranicznych odbyła wczó 
raj pod przewodnictwzm min. Mołotowa 
swoje najkrótsze z dotychczasowych DO 
siedzeń, które trwało tylko godzine. 


Na posiedzeniu postanowiono przyśpie- 
szyć biet prac nad przygotowaniem proje 
ktt traktatu pokojowego z Niemcami 4 u 
stalono pórządzk dzienny poniedziatko- 
wego posiedzenia Rady Ministrów, po- 
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Komisja gospodarcza ONZ 


dla spraw odhudowy Europy 


NOWY JORK PAP. — Na posiedzaniu 
ostatniej rady gospodarczej i Społecznej 
ONZ powołano komisję gospodarczą dla 
Europy. Celem komisji jest pomoc w od- 
budowię krajów zniszczonych wojną. W 
skład komisji wchodzą przedstawiciele 
wszystkich państw europejskich, należą- 


polskich z Angli do kraju ruszyła z miejsca. 
Jak donoszą z kół olicjalnych od dniu 31 
marca do 5 maja, odbędzie się kilkanaście 


WARSZAWA (r) — Punkt kulminá- 
cyjny powodzi przesunał sie obecnie w 
rejon Płocka, gdzie sytuacja staję sie dość 
poważna, mimo iż nie przewiduje sie wy 
lewów. 


cych do ONZ oraz Stanów  Zijednoczo- 
nych. Siedziba komisji bedzie w Europie. 
Jak wiadomo, iniciatywa stworzenia ta- 
kiej komisji wyszła od delegata polskie- 
go, który wysunął ten wniosek w kwiei- 
nia ub. r. na pierwszym posiedzeniu ra= 
dy gospodarczo » społecznej. 


Żołnierze polscy w Anglii 


doczekali się transportu do kraju 


LONDYN (r) Sprawa transportu żołnierzy | rejsów statków brytyjskich, które będą prze- 


woziły przeciętnie od 1500 do 2000 ludzi za 
kcżdym rejsem. 


Mást w Wyszogrodzie został uratowa- 
ny. Wał ochronny w okolicach Torunia 
został w kilku miejstach uszkodzony a 
woda zalewą szereg wsi į laki. 
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„El General Polaco“ 


Front aragoński, kwiecień 1938. | 

Nadeszły tragiczne chwile dia Pebu- 
bliki Hiszpańskiej, Gen. Franco przy po- 
mocy trzech dywizji włoskich, j dwóch 
marokańskich przerwał nasz front na Arā- 
gonie i dochodząc do morza starał się 
przeciąć terytorium Republiki na dwie 
cześci. Olbrzymia przewaga broni pan- 
cernej, lotnictwa i nowe posiłki włoskie 
i niemieckie zmuszały nas do stałego od- 
wrotu. 

85 dywizia armii republikańskiej pod 
dowództwem gen. Waltera, w skład któ- 
rej wchodziły trzy brygady misdzynaro- 
dowe, dostała zadanie opanowania sytua- 
cji i zorganizowania planowego wycofa- 
nia na pozycie Ebra. 

Batalion nasz otrzymał rozkaz wyco* 


fania się przez zgóry w kierunku- maste- 


czka Caspe. Wszystkie drogi odwrotu 
były już odcięte. Trzeba było przedu* 


stać się przez linie wroga, a pozostawić 
cały sprzęt. Doszliśmy do małego wzzó- 
rza, z którego bronić mieliśmy odwrotu 
innych jednostek. Na pozycjach stały 
nasze armaty. Postanow liśmy zniszczyć 
zamki, gdy nagle spłoszył nas krzyk. Ni- 


ski, krępy oficer, bez czapki, z pistoleism 
w reku, groził nam łamaną „hiszvań- 
szczyzrią*, że nas powystrzeia, jeśli dot- 
kniemy dział. Odpowiedzieliśmy mu po 
pólsku. I jakież było naszą zdziwienie, 
zdyśmy usłyszeli typową, nadwiślańską 
gware: „Chłopcy, nis marudzić, na pozy- 
cie... * 

— Generat Walter! 
się okrzyk zdziwienia. To byt on, nasz 
„stary”. Trudno go było doznać. Nie- 
ogolony od kilku dni, osnolony na iwa- 
rzy, spocony, szybko, ale opańowańym 
głosem wydawał rozkazy. 

Sam kierował ogniem artyierii, 
kazał zająć flanki wzgórza. 
stanowiska blisko godzinę, Na nas nacie* 
rała piechota włoska dywizji „Flechas 
negras“ (czarne strzały). Nagle od tyłu 
zaatakowała nas kawaleria marokańska 
Sytuacja była bez wyjścia. Pojedyńczy 
żołnierze zaczęli uciekać. Nie wiedzie- 
liśmy co robić — panika wzrastała. Pod- 
biegł do nas generał. Sam wział RKMi 
krzyknął: „Chłopcy'za mna. Z *ej POZY 
cji, jak zbliża sie na 300 metrów 
ognia!“ 


wyrwał nam 


nanı 
Broniisny 


A 


Dwis armaty już w miedzyczasie z je- 
go rozżkażu stansły obok nas i od razu 
otworzyły ogień. Generał sam celował. 
Wszyscy wrócili na Swe pozycje Atat 
odparliśmy. Generał dXje nam plan marsz- 


ruty z rozkazem wycofania sie. Niszczy- 
my działa. odchodzimy. 

„Generale, meldujć — pluton wycofu- 
je się”. „Zaraz* — pada krótka adpo- 
wiedź. Generał podbiegł do ostatnich 
dwóch RKM-ów broniących odwrolu i 


wydał im ostatnie 
„Generale, 


rozkazy. 
djechały dwa czołzi ze 
sztabu — proszę tam wsiąść i wycofać 
się szosą“. 

„Ide z wami — brzmiała odpowiedź 
— czołgi bronią odwrotu. 

Takim był zawsze nasz ukochany .Sta- 
ruszek'. Jeśli było gorąco, zapomniał, że 
jest dowódcą dywizji, walczył na pierw- 
szej linii, by dać przykład innym į urato- 
wać sytuację. -Zawsze i wszędzie na 
pierwszej lini. Tak też į zgiaał na naj 
bardziej wysunietej placówce wałki z fa- 
szystami ukraińskimi ukochany, drogi 
nasz dowódca, przyjaciel i towarzysz. 

SALUT. 
M. Broniatowski, płk, 


Trzy główne punkty narad: jedność gospodarcza Niemiec, 
rząd n'emiecki i demiliiaryzacia przemysłu 


święconego omawianiu sprawozdania So 
juszniczej Rady Kontroli. 

"Za punkt wyjścia przy ustalaniu porzą 
dku dziennego przyjęto proDozycie wnie 
sioną poprzedniego dnia przez min. Mar- 
shalla. Po dyskusii uchwalono, iż Rada 
Ministrów przystąpi w poniedziałek do 
dyskusji nad następującymi punktami: 
1) sprawa jedności gospodarczej Niemiec 
łącznie z zagadnieniem odszkodowań i 
poziomu produkcji przemysłu niemiec- 
kiego. 

2. Sprawa rządu niemieckiego — iego 
organizacja i zakres działania, 
3) Sprawa demilitaryzacji 

niemieckiego. 

Rada ministrów wyłoniła specjalną ko 
inisjeę; której powierzono rozpatrzenie po 
zostałych drugoplanowych punktów spra 
wożdania Sojuszniczej Rady Kontroli 
Niemiec. W skład komisii weszli z tamie- 
nia ZSRR — marsz. Sokołowski, z rami: 
nia Wielkiej Brytanii — gen. Robertson. 
z ramienią Stanów Zjednoczonych — 
Mayson i z ramienia Francji — Alphand. 
Komisja winna zakończyć swe prace do 
dnia 2 kwietnia į rozesłać w dniu 3 kwie- 
inia sprawozdanie 4 ministrom Spraw za- 
zranicznych, 


Przemysłu 


Pod Toruniem Wisła przerwała tamy 


Szereg nowych wsi znalazło się pod wodą 


Na Orza pod Widuchowem wał po stro 
nie niemieckięj został przerwany. Zator 
pod Serkocinem spłynął. Drugi zator pod 
Witnicą został zlikwidowany. Reszta lo- 
dów płynie u zbiegu Warty z Notecią. 

Z Gdyni mzldują o pojawieniu się kil- 
ku gór lodowych na Bałtyku. Góra lodo- 
wa przed Gdańskiem ma 40 metrów Sze- 
rokości j wystaje 8 metrów nad poziom 
morza. 

NAUURURU NIEMNA MONK NZKANANNCNKANANWNA MIANA | 


A. Dymsza, Hanka Bielicka, Andrzej Bogucki. 
Ł. Łukaszewicz, M, M'rska, Kazimierz Rudzki 
i M. Suchocki 
wystąpią bezinteresownie w niedzielę, dria 
30 marco br. o godz. 1930 w sali Polskiej 
YMCA, ul. Traugutta Me. 17 w WIECZORZE 

HUMORU i PIOSENKI 
Całkowity dochód z imprezy przezquczo. 
ny jest nu „Święcone” dim sierot łódzkich. 
Sprzedaż biletów w Sekretariacie Po:skiej 
YMCA — ul. Moniuszki 4a, od 9. Tel. 153-77 


i 142.14, 


KOMITETU NIESIENIA POMOCY 
POWODZIANOM 

Komitet Niesienia Pomocy Po 
wodzłanom mieści się przy ul. 
PIOTRKOWSKIEJ 104, tel. 145-06. 
Konta benkowe do wpłacania 
ofiar w K.K.O. na konto 377, 
w Banku Związku Spółek Zarobe 
kowych Nr konta 1400. 
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DZIAŁ OGŁOSZEŃ Ki n 


Stanisław Piętak debiutował przed wojna 
Świetną powieścią chłopska pt. „Młodość 
Jasia Kunefała”. Ostatnia książka, „Front nad 
Wisłą”, jest zbiorem luźnych obrazków wiej- 
skich z czasów okupacji. (Wydana w roku 
1946) Obecnie autor wraca do poprzedniego 
rodzaju: prozy lirycznej, podejmując dalsze 
dzieje „Jasła Kunefała”. Poniżej zamieszcza- 
my urywek z trzeciej części „Jasia Kunefała”, 
którą to pracę ma autor w tej chwili na 


Stanisław P Piętak tak 


BOLESNY 


zwykle to czynił, ala zmrużył oczy i szep- 
nął wymuszonym głosem: 


— Ano ty tam wiesz lepiej. Bywasz 


warsztacie. w świecie. U nos się iednak godo o woj- 
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dali, ż2 nie poznaja wcale rodaka, w nie- 
przemakalnym płaszczu i zakurzonym ka- 
peluszu, idącego środkiem drogi, 

„Goś ząszło“ — rzekł Jaś do siebie i 
'spoważniał, Pod Kołkiem niespodziewa- 
fej Wsi, nie szosą, ale polną drogą przez | nie natknął się na tega, wymalowaną ko- 
Nadwiślicę. bietę, ubraną w szeroki kapelusz i ża- 
Dzień majowy był ciepły i śliczny. łobną suknię. | 
Przekwitły akacje i moc kwiecia leżało Józia, jakież losy! — wybąknął i 
na rowach. Żyto chwiało się już w pod- zdjął mimo woli kapelusz. 


pociągu na Stacji w Wisłobrzegu, ale już 
tu go zastanowiło, że ludzie pr hie pa- 
trzyli na niego niewyraźnie, jakby sie 
czegoś lękali. Nie zważając na to, wziął 
Swój mały pakiecik i począł iść ku Bia- 


: 2 


muchach wietrzyka wykłoszone, choć nie Józia stanęła jak wryta i omal jej sze- 
bardzo wysokie. Za skupiskami zieleni| roki konelusz nie spadł z głowy, tak sie 
kryły sie wieże kościołów, mo błękicie | zdziwiła. 


— Do diabła, przecież ty masz wciąż 
22 lata! — zawołała. 

— Co tu robisz? 

Przyłożyła rękę do czoła į rzekła: — 
Pochowałam swego Piotra i, ano, przyby- 
łam w odwiedziny. 

Jakaś baba, zdaje 
chylała głowe zza płotu. 
gowała. 

— Ach, Jasiu, ale czy podobna. tu 
wszyscy o tobie mówią jako o zdraicy. 
Aż mi przykro było słuchać. 

— Kto mówił? — wyrzakł bardzo Su- 


szło kilka zagubionych, białych chmurek. 
Dochodziła dwunasta, gdy wszedł do 
Białej Wsi. Oto z daleka widział spalo- 
ne kominy pod dworem. Akacje kwitły 
na skraju wsi, tylko były jakby zieleńsze 
i świeższe, Czerwieniły się ogródki, i bo- 
ciany na kościelnej lipie. jak przed wie- 
karmi, klekotały, kołując w powietrzu i 
oglądając gniazdo ze wszystkich stron. 

Na drogach było mało ludzi — czuło 
się, że jest dzień roboczy. W każdym 
razie ujrzał kilku przechodzących chło- 
pów. Jan Kutyła z przekrzywioną gło- 
wią. chciał wejść na mostek, ale ujrzaw- 


sie. 


Górajka, Wwy- 
jakby ich szpie- 


rowo. * 
szy Jasia, skrzywił się jeszcze bardziej i = ‘Mój Boże, gdziekolwiek się pójdzie, 
cofnął się pod bramkę. tak mówia. Ale ja im nie w Aetos 


„Aha — mają mnie tu za zaprzańica — 
pomyślał Jaś, który pięć miesięcy nie był 
w domu—ji usta jago drznęły mimo woli. 
Dzieci leciały ze szkoły i roześmiane 
rzucały kamieniami. Na widok jego spo- 
ważniały przecież i kryjąc sie za akacje, 
zaczęły go oglądać jak dziwoląga, _ 
Ukazał się na zakręcie z uzdą w gar- 
Ści wąsaty Ludwik Brela. No, ten przy- 
stanął, zaczął pytać o wiadomości z fron- 
tu. ale i jago bure oczy unikały spojrzeń 
1 były nienaturalne. 


Stefan Otwinowski: 

Pracuję nad komedią współczesna, przed- 
stawiającą pewne zjawiska natury zarówno 
psychologicznej jak socjolcgicznej, w spo- 
sób żywy i satyryczny. Tutuł, prawdopodob- 
nie brzmieć będzie: „Beznadziejna Sytuacja”. 
W tytule tym znajdowałaby się syntetyczna 
wypowiedź jednego z głównych bohaterów 
mA komedii, którego rodowód wywodzi się z pol- 
— Nie, swoku, drugiej wojny nie bę:| skiej komedii satyrycznej Blizińskiego i Ba- 
dzie, to są urojenia — rzekł Jaś! luckiego. Utwór, idąc po śladach tej właśnie 
Brela wszakże nie roześmiał sie, jakl tradycji komediowej, będzie miał jednocześ- 


Jan Śpiewak : 


„Rzeź niewiniaiłiek” 


Leona Pasternaka 
Dawno nie widziałem Pasternaka, rozdzieli | siem do domu í długo, bo do późna w nocy 
ły nas wojny. Od tego czasu, kiedy miesz-| wczytuję się w słowa... 
kaliśmy razem w Warszawie we wspólnym po Pierwszą część znam dobrze, Bodajże każ- 
koju, upłynęło wiele lat. Lata zamknęły za| dy wiersz kojarzy się u mnie z jakimś kon- 
nami drzwi do tych ulic, któreśmy tylekroć | kretnym wydarzeniem, wywołując nastrój, kie 
mijali. Starły ulice w głazy i zburzyły dom | dyśmy zbyt dobrze wyczuwali nadciągająca 
w którym mieszkaliśmy. Z daleka, spóźnione | katastrofę. Wierszy wojennych ani też pisa- 
przychodziły wieści o nim, że żyje. Wieści| nych po odzyskaniu niepodległości nie znam. 
przychodmiły w mroźne dni, zlodowuciałe | Czytam je po raz pierwszy. Teraz po tylu 
jak usta listonosza. Przychodziły okrężna dro | latach mogę wytworzyć w sobie pełny obraz 
gą. Gdzieś ktoś słyszał, zapisywał na skraw- | poety. Teraz dopiero mogę sprawdzić czy 
ku papieru i posyłał do mnie razem z ży-| skrzywienie satyryczne, w które ujmował rze- 
czeniami powrotu. Listy przychodziły razem | oczywistość było słuszne czy też nie. Wiersze 
z zawieją. l przetrwały wydarzenia, mówią za siebie, Ca- 
Leżałem wtedy na łóżku trupio blady.| ła książka jest wyrazem człowieka walczą- 
Podnosiłem się z trudem. Słowa były znakiem | 5990, człowieka który nie lęka się życia, nie 
wspomnień. Mogły być cegła, gdybym mógł płaszczy się przed nim, lecz walczy zwy: 
dłońmi zbudować jakiś rzeczywisty obraz, | SIeSko. 
fogły stać się dźwiękiem, gdybym mógł Wiersze pisane przed wojna to ostra wal- 
worzyć szerzej oczy. Życie powracało do | ka z tymi, którzy mając usta pełne ojczyzny, 
ale z każdym dniem. Wtedy nauczyłem się | groźnie i buńczucznie rozpychając się w urzę- 
j)erać rysy twarzy swoich przyjaciół, Ukła: | dach, w aulach uniwersyteckich, w sklepach, 
1ałem twarze takie jakie chciałem. Nada-| w dworkach szlacheckich, przedstawiali w 
wałem im barwę jaka mi najbardziej od-| gruncie rzeczy problematyczną siłę. Któż nie 
powiadała. Była to swoista zabawa w ga-*| zna owych „Szczygielskich” owych, synów 
binet ligur znajomych, w małym ciemnym | korporanckich, sprzedażnych pisarczyków sa- 
pokoiczku u brzegów Kaspijskiego morza. | nacyjnych? Postacie te bezpośrednio z ży- 
Po powrocie do kraju nie spotkałem goj cia, ukazane w realistyczny sposób żyją 
znowu. Wyjechał za granicę. Lecz oto znowu jeszcze w wierszach Pasternaka. Realistycz- 
siedzimy razem w pokoju. Mówimy jak nieg-| ny opis, umiejętny dobór postaci, jasność 
dyś w Warszawie tam, gdzie gruzy porosły i przejrzystość opisu zbliża utwory te po- 
w krzaki, w trawę, która przygniata wyblak. | niekąd do epickiej narracji. Chociaż poeta 
ły miejski wiatr. Słowa zmieniają swój ksz-| operuje ironią, drwiną, chłoszcze niekiedy 
tait i barwe. Nie są już znakiem wspomnień. | bezlitośnie, postacie nie są ukazane kary- 
Śnieżyca ominęła nas. Pozostała za nami. | kaiuralnie — sq prawdziwe, rzeczywiste, i to 
A jednak twarze nasze zmieniły się. Stały | jest bezwględną zaleta poety. W dystansie 
się bardziej ostre. historycznym nie wyblakły one, co świadczy 
Przede mną leży jego nowa książka, no-| o tym, że satyryk umie dobierać odpowiedni 
wy tom satyr „Rzeź niwiniqtek”, Książkę unio- | kierunek wystrzału satyrycznego i że poli- 
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(Fragment z III części „lasia Kunefała”) 
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Co przygotowują pisarze 


POWRÓT: 


przecież ty byłeś za młodu taki patriota. 

On milczał i tylko zaciskał mocno dło- 
nie. 

— Mieszkam obecnie Radomiu — 
mówi Józia — odwiedź mnie, Czytałam 
wszystkie twoje Pisma „Pola na Krzyw- 
dzie”, to o naszej wsi, prawda? A ja tam 
jestem pod imieniem Frani Pawlikowej. 

Poczerwieniała nagle: — Jasiu, a mo- 
że byś kiedy napisał o mni dokładniej, 
hej. jakie było moje życie! Przyjedź, po- 
każe ci, ja sama napisałam taki testement 
o sobie. : 

Przyrzekł jej, że ją odwiedzi i pospiz=- 
sznie pożegnał ią. bo gapiów za płotem 
może było już około dwudziestu. Kilka 
kroków i znalezł się w ulicy Kunefałów. 
Ścisnęło mu się po raz pierwszy serce 
niesłychanie boleśnie, gdy ujrzał cieni- 
sty, wielki dąb Paluszkowei, komin do- 
mu, kwiaty w ogródku, pokrzywy przy 
płocie w sadku, w którym wycięto ostat- 
nią śliwka i zasadzono maliny. 

Na nrzvzbie stała Marysia na bosa- 
ka. patrząc na słonko, cieniąc dłonią oczy. 
Była bez chustki i w burce. Dalej na o- 
borze robił coś koło pługa Saiwaj i klął 
i bił psa, który mu się plątał koło rąk. 

Marysia omal nie upadła, gdy ujrzała 
Jasia. 

— Braciszku, „leśne“ chcą cię zabić! 
tu wszyscy o tym mówią — wyszeptała. 
nia ocierając wcale łez, co pociekły jej 
po policzkach. Mała, blondwłosa, śliczna 
Krysia wyskoczyła z sieni j też rzuciła 
mu sie z płaczem na ręce. 

— Wujek! wujek! 


nie posmak sztuki aktualnej, gdyż treścią 
główną jest po prostu szukanie sobie miejsca, 
na świecie w nowych formach życia, przez 
ludzi przyzwyczajonych do „innego wymiaru”, 


fan Sztaudynger: 

Tom fraszek „Piórka”, reedycja książki 
o lalkach pt. „Marionetki”, tom wierszy o 
Wrocławiu, tom wierszy o Paryżu, oraz kciqż- 
ka pt. „Marionetki w czasie okupacji”. (Wy- 
daję u Piotra Hniedziewicza, wyd. bibliofil- 
skie). 


tyczna ocena wydarzeń i ludzi była słuszna. 
Wiersze wojenne to dalszy ciąg walki. 


tuszał się od pluga, ale : 
mi, bębnił w niego młotkiem į odwraca 


na wszystkie strony. 


przestało mu bić ze 
sie o sztachety i chwilę patrzył osłupiały 
przed siebie. 3 
osiąść wśród nich. pomagać im, pisać dla 
nich i o nich“ 
dzwoni 


raz póidę. 
nie. 


Sajwaj, choć go widział, nie 


To tylko S : 
skrobał go Z zie” 


Jaś doznał naraz nczucia jakby Serce 
wzriszenia. Oparł 


„A ja tu chciałem kiedyś 


— iak jẹk 
przez złowę | 
— Pr zywitam sie z mamą, Maryś, į za- 


Nie bój sie, nie mi się nie sta. 


pAs mu 


— Ale bo ja z najszczerszym sercem 
bym cię przyjęła — ale oni weszą, wciąż 
pytają o ciebie — zaszeptała znów Ma- 


rysia. 


Wszedł do izby i odrazu podszedł do 
matki. Leżała na łóżku z zawiniętymi. 


chorymi nogami. 


Znów fuksje kwitły, mirty stały w po- 
łudniowyńi oknie — tylko obrazy Świe- 
tych stały Się jakieś złotoczarne, jakby 
ia kto okrył cieniem. 

— Na długoś przyjechał? 
czujesz — bąkała matka. — 
mnie i Marysi śnisz sie co noc. 
Spotkało cię jakie nieszczęście, takie 
przykre sny momy. Na przykład, że po- 
ciąg cię przejechał. Takie to było okrop- 
na. 


No, jak Sie 
Mój Boże. 
Czy nie 


— Przyjechałem autem j tylko wpad- 
łem do was na sekundę. W lipcu za to 
przyjadę na miesiac — mówił cicho į 0- 
garniał każdy zakątek izby oczyma, jake 
by się z nią żegnał na zawsze. 

Znów kot łapie muchy na szybie, bia- 
łe i czarne kurczeta zaglądają przez próz 
do kuchni, jaskółka zapiszczała pod ok- 
nəm. 

„Nie dadzą się ani nacieszyć matka“ 
— pomyślał, już teraz czując gwałtowni 
lęk i osłabienie w nogach. 


— Ty jeden nigdy nie zapominos — 
mówiła matka i patrzyła z nietajoną mi- 
łoŚścią na niego, nie czuła żadnego leku. 

— Spocznij choć troche, nanii się mli 
ką. Marysia ci podo. 

Ale on nie spoczął, ucałował ją, czu: 
jac sam łzy w gardle, uścisnął Marysi: 


i Krysiè i pośpiesznie skierował się niicą 
na wieś, udając, że nie zauważył wcale 
szwagra, stojącego już teraz na oborze i 


skrobiącego się Do głowie. 

Teraz on udawał, że nia poznaje ludzi, 
którzy go mijali. Szedł wyprostowany. 
trzymając kapelusz w ręku. gniewny i 
wzęardliwy. 


taje nadal satyrykiem, co pozwala mu bez- 
stronnie ujawniać „narodowe wady”. Oczy- 


Zmienia się tylko kierunek satyrycznego ob- t wiście pasja patrioty i pasja rewolucjonisty 


strzału. Pojawia się wróg zasadniczy — twarz 
niemieckiego żołdaka, I znowu poeta potrafi 
dobierać najbardziej charakterystyczne pos- 
tacie. Nadając im uogólniające cechy, two- 
rzy doskonałe zresztą typy. Taki generał von 
Briesen, albo leutnant Pifke, to typ przecięt- 
nego butnego junkro, Stopień natężenia sa- 
tyrycznego w wierszach wojennych został 
wzmocniony. Poeta operuje nie tylko ironią, 
drwiną ale — pasją rewolucjonisty, Pasja 
patrioty, nasycona głębokim liryzmem prze- 
bija z każdego utworu. To wezwanie do wal- 
ki, to odezwy rzucone żołnierzom idącym na 
front, a równocześnie głęboko wzruszającs 
liryczne wiersze. 

Nie znika jadnakże cień sanacji. „Bruk ami- 
gracji” depczą te same przedwojenne typy, 
te same słowa, te same gesty, ten sum fałsz 
i obłuda. Przeciwko nim występuje poeta. 
Śmiały, ostry, drwiący i słuszny jest wiersz 
„Bruk emigracji”, „Tak było”, to przypomnie- 
nie tych czasów,kiedy Góring przyjeżdżał na 
łowy. Wiersz  „Słuchajcie” to tewolucyjne 
wezwanie, to ukazanie oblicza Ojczyzny, o 
którą się walczy. 

Pod względem artystycznym sa to bodajże 
nalepsze utwory z całej książki. Zwarte w ry: 
sunku, oszczędne w słowie, celowo jasne i 
proste, ujęte w realistyczny sposób wywie. 
rają duże wrażenie. 

Trzecią część książki zawiera utwory z 
okresu 1945 — 1946 r, Charakter wierszy nie 
zmienia się. Postawa twórcza, postawa wobec 
życia zostaje ta sama. Znikł cień sanacji, 
znikła twarz pruskiego junkra, pozostało ży- 
cie, które trzeba ustawicznie wznosić na wyż- 
szy szczebel, Walką o nowy styl życia są 
też te nowe utwory, walka o godność czło- 
wieka, walka o godność pisarza. Poeta po- 
zostaje wierny sobie, w nowych* warunkach 
nie chce pozostać „oficjalnym artystą”, Zos- 


nabiera szczególnej siły, gdy dostfzega nie- 
bezpieczeństwo dla kraju, kiedy rozpoznaje 
„Szczygielskich” w nowej postaci. Dlatego też 
ostre są wiersze, „Grunt to. rodzinka”, „Trae 
dycja” i „Temperament narodowy”. 

Satyra nie powinna zmienić się w peany 
pochwalne, musi obnażać to co staje na 
przekór prawdziwemu postępowi. Nie może 
i nie powinna w nowych warunkach stracić 
ze swej siły, rozcieńczyć się w panygiryźmie, 
Dlatego słusznie pisze. 

„Nic, co ludzkie i śmieszne, 
obce być nam nie może,” 

ś Gdy się zna całą twórczość Pasternuka 
od jej początków, to słowa te są jak gdyby 
jej nicią przewodnią. Walka o szczytne ide. 
aiy, nie poddawanie się katastrofizmom i prze 
zwyciężenie oficjalności sprawiają, że po- 
eta w trzech tych okresach swego życia poe 
zostaje zawsze sobą. 

Kończę taċ książke. Chcę teraz naj 
jaśniej ujrzeć twarz człowieka, twarz artys. 
ty. Czy zmienił się, czy zaczął tworzyć ing- 
czej, czy stał się innym w ciągu tylu lat? Bez 
przeczńie dojrzał; Wiersze sq mocne, zwar- 
te, dobrze skonstruowane. Poeła wie czego 
chce, do czego dąży, wie jakich poetyckich 
środków należy używać. Obraz poetycki nie 
jest dla niego celem w sobie, ale służy do 
rozjaśnienia utworu, dla podkreślenia pew» 
nych elementów treściowych, względnie for: 
malnych. Budowa wierszy jest raczej trady- 
cyjńa, gdzieniegdzie wprowadza rytmiczne 
przełamywanie dotychczasowej metryki. Ale 
nie to jest istotne, ważniejszym jest, że jest 
to odważna i uczciwa książka, świadcząca, 
że droga poety jest ludzka, rzeczywiście 
człowiecza, 
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Słodkie łanie ciasto: 1 kg. mąki, 5 dkg 
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ADRIA (ul. Marsz. Stalina — Główna) 
„RYWAL JEGO KRÓLEWSKIEJ MOŚCI" 

BAŁTYK (ul. Narułowicza 20) 
MARSYLIANKA 

BAJKA (ul. Franciszkańska 31) 
„KLATKA SŁOWICZA” 

GDYNIA (ul. Daszyńskiego 2) 
PAWEŁ I GAWEŁ 

HEL (ul. Legionów 2—4) 
„ELVIRA MADIGAN” 

MUZA (Ruda Pabianicka) 
SAMOTNY ŻĄGIEL 

OŚWIATOWE (ul. Rzgówska 94) 
NIECZYNNE 

POŁONIA (ul. Piotrkowska 87) 
„KOBIETA SAMA" 

PRZEDWIOŚNIE (ul. Żeromskiego 74-—-78) 
„ROBERT i BERTRAND" 

ROBOTNIK (ul. Kilińskiego 178) 
„ZEZNANIE SZPIEGA” 

ROMA (ul. Rząowska 84) 
„ZAKAZANE PIOSENKI* 

REKORD (ul. Rzgowska 2) 
„ONA BRONI OJCZYZNY” 

STYLOWY, (ul. Kilińskiego 123) 
PAWEŁ | GAWEŁ 

ŚWIT (Bałucki Rynćk 5) 
„NIEUSTRASZENI* 

TATRY (ul. Sieńkiewicza 40) 
„W OKOWACH LODU” 

TĘCZA (ut. Piotrkowska 108; 
„ROBERT i BERTRAND" 

WISŁA ful. Daszyńskiego 1) 
„RYWAL JEGO KRÓLEWSKIEJ MOŚCI” 

WŁÓKNIARZ tul. Zawadzka ó 
„ROBIN HOOD" 

WOLNOŚĆ, (ul. Naniórkowskiego 16) 
„LUDZIE 1 MANEKINY” 

ZACHETA (ul. Zajerska 28) 
„ZAKAZANE PIOSENKI" 


Teatr, muzvka i sztuka 


PAŃSTWOWY TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

Dziś dnia 30.3.1947 r. © godz. 10-6j Ako- 
demia Byłych Więźniów Politycznych, o godz. 
15 min. 15 przedstawienie „Krakowiaków i Gó 
rali" dla Związku Walk Młodych. 
tout nieważne 

Q godz. 19 min. 
przed Rf ami przedstawienie , Krokośi: ów 
i Górali” Bogusławskiego z muzyką Stef: mega 


Passe-Par. 


15 wieczorem 


w .inscea'zacji i reżyserii Leona Schiile:a, 
działem orkiestry Filharmonii Łódzkiej. 


TEATR POWSZECHNY TUR 


Dziś w niedzielę o godz. 15 min. 15 przed 
sławienie znakomitej komedii obyczojowel 
Gogola „Ożenek” zakupione. 


W niedzielę o godz. 19 min. 15 znakomita 


komedia obyczojowa Wi. Perzyńskiego „Szczę 
ście Frania” w reżyserii Leona, Platrogzkis” 
ICZG, dekot adic Tau. Kalinowskia 3:90. 
biorą: Tymowsko  Zafia, Rachwalska Barbara, 
Jronowska Bronisława, Nawrocka Władysła. 
wa, leszczyński Karol, Świderski Jon, Dejmek 

, Kazimierz. 


TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ „LUTNIA” 
Dziś dwa przedstawienia o godz, 16 i 19 
„KRAINA UŚMIECHU”. 


ch Uta? 


99400469006044660400600099066000000009901000000001000030000900900660006144000004009045003 


SKLEP 
SPÓŁDZIELNI KRAWIECKIEJ 


„łwiazda* 
mieści się 
orzy ul. NOWOMIEJSKIEJ 8 
wprost z bramy 


PODZIĘKOWANIE 
Wsżystkim tym, którzy dí 
posługą S: p. Edwc i 
i „okazali szczere 
rżede wszystkim 
ob. ob. Orzykowskie 


z serdeczne podziękowanie skład 


3 


UODO 


z WAGA HKYA0 041660940 640469444444444000 496406603440699464801104554008 © 


Dyrekcja Komunalnego Przemysłu Bu- 

dowianego łodzi, Al. Kościuszki 1, 

iel. 257-17, żaćngażuje głównego KSIĘ. 

GOWEGO do prowadzenia centralnej 
księgowości. 


w 


ugrodzenic do omówienia 


SPRZEDAJE w dużym wyborze 3 r n 
KONFEKCJĘ DAMSKĄ, MĘSKĄ, p E PERNO OE E a SARP 
DZIECINNĄ i CZAPKI i|% hę NATA y zmiikaó Przemysłu veiria- 
PRACÓWNIA s Męża mojego x 6 Nr 7 w Ozorko- 
Jaracza 15 w podwórzu :|G JÓZEFA DORUCHA 
Ćzłonkawie Zw Zaw.. za okaza: ‘| O Śy oädai osiatkią > sługę serdacz- 5 PRZETARG NIEOG GRANICZONY | 
ni g! % zniżki. |? A an a ESRO WE Guzy A pho motopompy i wielkości z pelnym 
82 WADA SSG! MEKKI WA (UM __ zong l Daiętl DI | osożo jem. Oferty Aslsży składać w adm. 
— M wzi Póństw. RE Nr 7 w köperçiė z nipisem 
PRZY STOLE WIELKANOCNYM „Olo na motpeneg" w temnie 1a dia 
110.1V.47 r do godz. 10 rorò TANSO otero- 
ńajlepiej Ci czas umili RAD'TGODBIORNIK nabyty lub | wanej sumy w wysokości 26 proc: należy wpła 
naprawiony cić w Kosa firmy, 
ZA sPRECESIOUS =a RADIO: Otwarcie ofert nastapi w dniu 10:1v.47 r. 
| ŁÓDŹ, SIENKIEWICZA 2 o godz, 18.00 rano: a. 
aE __ Waj..wa wszelkiego typu radioodbiorników, montaż nówych. Firme zastrzegć sobie piowo dowolnego 
ETT= SZYBKO! TANIO! FACHOWO! wyboru «lerenfa. wzglądrie unieważnienia 
Á | >rzętargu bez podańia p'zyczyn. 


PRZETARG 


Zgierskie Towarzystwo Elektryczne S A.lkreloriacie Elektrowni Zoerskioj w Zg:erz 
(Elektrownia Zgierska) sód Zarządem  Poń- | ul. Strykoówska 67 do dnia 12 kwietnia 1947 
stwowym w Zgierzu, ul. Śtrykówska Nr. 67, do godziny 10-ie 
ogłasza przetór g nieogróniczóny nó guroż, i Do oferty należy dołączyć kwit na wpła- 
spowalnię i kuźnię (wykonanie i materiał lybi core w kasie Elektrowni Zgierskiej, Zalec || 
część msteriałuj — w Zgierzu przy ul. Towa. Śtrykowska 69. wi ium / wyżokości 2 
rowej Nr. 14. krąg od sumy oferon 

Powyższe należy wykónóć wg. plonu, kłó- Otwarcie ofert na w obecni ści Kant 
A jest do obejrzenia w Zai erżu, Strykowska | sji i ewentualnie prz awiciaui firm o godz. 

6 w godzinach od 9-tej do 12-iej craz] 1 w dniu nia 1947 r. w Biurze Elek- 
e otrzymoć możne ślepy kosztorys, i trowni Zg 
Ofa: ty w żalakowanych kopertach z nopi-, Elek? Z <a zarirzega sobie pre 


fiimy, względnie unie. 
be podania przyczyn. 


wo dawalń ego w 


spawalnię i kużnię da oj 
ważnienia przetargu 


sem „Oferta na garaż, : 
należy składać w 5e- 


Elektrowni Zgierskiej” 


„|ZAWIADAMIAMY, 0707777777 
że z dniem 1 kwietnia rb. 


otwarta zostaje 
w Zgierzu, przy ul. Długiej 14 


hurtownia tytoniowa Nr 4 | 


„Społem” Okręgowy Oddział Spożywczy w Łodzi, ul. Naftowa 3 


OGŁOSZENIA DROBNE 


fm 


W roli głównej znakomity ienor opeoy| Lekarze OKAZJA! Garnitur nowy do sprzedania, fa- 
ooznońskiej Witold Łuczyńsk'. LECZNICA-PRZYCHODNIA, Piotrkówska 3, po | 791, DOWOCzES sny * i bryczesy, Piotrkowska 23 
Kosa teatru czynna od godz. 11. rady ambulatoryjne i domowe lekarzy specja. | ™ 15 s 
TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA listów. Analizy, Przyjęcia 10—19. tel. 216-486: | FReżme 
SARA: Daszyfssiego, 24. alki sukces | D KOWALSKI „MIECZYSŁAW „spec chor ób | PRACOWNIA FUTER, Marion Saba! 
S o godz. 10-2) I 17-19 WISIK] SUKCe> | wenełycznych 1 skórnych, Al oja rzyj- 2 
nowojorsk'ego „Playhouse”, wyróźniona przez | muja A 8-10 i ża 7 Tel 212.88. J YI- | PIOTRKOWSKA 92, n m: 87, tel: _216- -54 
4 Krytyków Teatralnych Amerykańskich, ZEE e i A P+ | PACHOWAC ńodrawa zegarków Warsztat | 
ako nojispsza sztuka ostoinisgo sezony teairol |Lekarz dentysta MINTZ Tadeusz, leczenie ZĘ-| Zamarmistrzowski Miszeza Kosmidsr. Pomor- 
go — „SZKLANA MENAŻERIĄ” z Jsrzym|bów i Jamy ustnej .zęby śzłuczne. Przyjmuje ska P | ae 20% J eż 3% 4 3 
Dusryiskiin, Ireną Horąck g, Januszem Y9- Pó udniowa 46, tel. 248.91. każ ek ZEE -= =c a 
Z Zafių Mrozowską, w reżyserii Erwina RATAJ-ŻURAKOWSKA. u. speclafistka 2 mia wad ieco 26 OBR AWA 
xera x raz /SZe KIE Í vro y gumowych 
ZA skórnych i wenerycznych u kobiet, kosme Pompowa! tół Zachódhto 50, vis a vis kina 


TEATR „SYRENA” Traugutta 1 


Dziś i codziennie komedia Hennequina 


1 | 3—530. 


tyka lekarska. Piotrkowska 33 godz. 12—1 i 


„Włókni i 
SZYBKO! Taniol Solidnie! | 


Vebera pł. „PANI PREZESOWA” w opraco-| Dr. MARIA WILKOWA, choroby oczu, przyj: (BKO! Tanio So! Naprowo wiecz- 
waniu i z piosenkami Jerzego Jurondota z muje od 4-tej do ó-tej — Świętokrzyska 6, | NYch piór. Piotrkowska 21. II podwórze, I p. 
muzyką Franciszki Leszczyńskie] i Mieczysława tej. 179.80 i TŁUMACZ orzysiech ©ngialskieco, tos yjskte- 


Porwita. 
Pocz. przedsł. 
od godz. 10—13 ı od 16, tel 272-70. 


TEATR „GONG"” 


Teoir „Gong” gra dziś i codziennie rewię 
pł. „Goło, lecz wesoło”. Udział biorg: Ro- 
muald Gierasieński, Alina Janowska, Ziuta 


Kryniczonka, Zafia Wilczyńska, [na Wolska, 


lerzy Szwójcer. 


TEATR KUKIEŁEK RTPD ul. Nawrot 27 


o godz. 1930. Kase czynna Dr ZOFIA KOŁSUT choroby kobiece. 


go, troncuskiego, niemieckiego — INorutowi. 


kusze- 
cza 74, tel. 276-18. 


ria — powróciła i przyjmujs obecnia ssd ul. 


Piotrkowska Nt 70 m, 8. Tel. 212-22 codzień | ZAKŁAD JUBILERSKI Romon Błaszczyk, Piotr- 
godz. 3— ppoł. z wyjątkiem sobót, niedziel | kowsko 74. 
i świął. 


Kupno = sprzedaż HALLO! Coś smacz sma icznego m ma f 


KUPUJEMY srebro (złom monsły) w każdej | b 
ilości. Płacimy najwyższe ceny. aa. i 


chemiczne Pl. Wolności 2 m. 2 


i Zadtioratw amie MACE 
sprzedasz, R y 


Codziennie z wyjatkiem  poniedziołków NAJKORZYSTNIEJ kupisz sp z zamie- £ POTRZEBNY 
widowisko zamknięte dla dzieci szkół pów. D.sZ s ki, zegarki, pierścionki w sklepie | katenstuhle) 
szechnych o godz. ? lub 11. W każdą niedzie |! -go listopada : Nr. 1, łódź, Krzemieniecka N 
lę i święło wdowio otwarta 0 godz. 12 tej | ZEGARKI, biżute K dzioł Personalny 
Sztuka Pióra Krzemłenieckie| pit: „Historia | Kowalski, Łódź, Piotrkowśi STOLARZE 
cała 0 iebieskich migdałach. UWAGA! Tylko hurtowa skórgumy 3 mm, 4| Zgłosza 


TEATR MŁODZIEŻOWY 1 DZIECIĘCY 
„SZAROTKA” — Kopernika 16. 


Wystawia w niedzielę dnia 30 marca © 
sodz. 11.30 cieszące się wielkim por wodzeniem 
wsród młodocianej publiczności Wschod 
barwne widowisko J. Warneckiego z opr. mu 


zyczn ym d. Da 


SAD 


Pawłowskiego „Drogocenny ! 
J 
szy! Jnik 


Udział bierze 20 osobowy .28 espół z Bur 
Pe' 'egrini. Chorzewskim, Koszelą, lesiewic -zem 
Łabuńskim, Stokowskim i Śleęzakiem no czele 

Kosa czynna od godz. 9.30) rano. 

WILEŃSKI TEATR  ŁATEK 
w Teatrze Nowym — Kopernika 16. 

W niedzielę, 30 bm. o godz. 14 m. 
daje przedstawienie bojki Andersenc „Słów 
Przedsprzedaż biletów w księgarni „Prasa”- — 
Piotrkowska 102a. 


30, 


Ay 


mm i 5 mm kauczuk do korków i skór. 
bezborwną, proszki ałromentowe i 


głaz t 


tkaczy na 


POSZUKUJEMY wykv O 
Zgłoszenia przy): 


rosno angielskie i 
Dnecn 


mie] 


dętek — ki isz najtan » L. Rożnie cią” 026% 4 
Prattkowska l w po wórzu tel. 216-57. LERN tu Wełnia a nie 
000 SKRZYNEK Ery ze sł <rzynk bla- pł A 8—12. 
ana A zlé em. Wymiar wan AR nE 
ke: ) ŻYD! miar wa SO BILANSISTĘ z dokładną zna 
gË owej 67x26x2] cm. okuła| mie przemysłowe å 
: 2 ki zatrzaskowe z 2-ma 1 aib A ; 
zh wytami sznurowymi, do sprzedania w tó izk 
| P. B. Stolarnia Mechaniczna w łodzi, i Bite 


| Eodć 20, tel. 107.44 


KSIĄŻKĘ dla dzis 
wielkanocny nabędziesz w 
Spółdzielni INauczycie 


te 


alay 

H Z anahi one dokumente 

C380 | UNIEWAŻNIAM zgubiona ic% 
107. | w ydan 


aci i 


A legit 
wej j 
Sikorskiego, 


——— rr M 0 


(ska 149, tel. 164-44 Sklep : Zgierska gener 2 
Plae Niepodległości (Hale Toro e]. Zamiei- | wydoną przez „Andersa na noz- Í. 
scowi pocztą, Lis — Byiom PUR. 


TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZĄ 
(ul. Daszyńskiego 34) 
Dziś dwa przedstawi enja sztuki amery= 
końskiej T. Wiliiams'a 
16 gódz. 1945 


„SZKLANA MENAŻERIA" 
(The Glass Menagerie) 
utlział biorą: 
Duszyński. Irena Horecko, Janusz 
Zofia Mrozowska. Reżyseria Er- 
Axer. Dekoracje Jön Kos!ński. 
Kasa czynna od 10-ej, tel. 123-02 


Jerzy 
Joroń. 


win 


a 
| 
| 


UWAGA !!! 


OTWARCIE 
SEZONU LETNIEGO 


Bazar Amerykański 


Plac Woiności 10 
PALTA DAMSKIE 


A a a A 


30—60% welny zł 4.000—8.5000.- 

UBRANIA 

30—60%: wełny. zł 5.000—8.5000.- 

SPODNIE 

30 — 60 wełny zi - 900—2.800.- 
WYBÓR WIELKI 


E 
| 


Z 


KOMUNIKAT 

Zarząd Główny RTPD (Robainicza To- 
warzystwo Przyjaę ió} Dzieci) organizuje 
w łodzi 3 miesięczny kurs dla pieleg- 

niarek żłobkawych 
Kurs rozpoczyna się dnia 15 kwiefnia 
raku bieżącego i trwać będzie trzy 
miesięjce, to jest do dnia 15 lipca rb. 
Kurs obejmuje wykłady i zajęcia 
tyczae w szpitalu dziecięcym i 

bkach dla niemowląt 

wyżywienie 


ROTO AT OTOA 


Novuka, internat i 
maria. 
Wymagene kwalifikacje. 
w wypadkach specjalnych 
szechna. 
Wiek — od iat 18 ukończonych. 
Podania należy kierować do RTPD, od. 
dział w łodzi, ul. Piotrkowska 165. 


mała matura, 
szkoł pow= 


Uśrnmiechewaóji się? 
W NIEMIECKIM MUZEUM OSOBLIWOŚCI 


— A oto najcenniesze okazy naszych zbio. 
ów: dwa ostatnie egzemplarze demokratów 
niemieckich. 


Z Życia nmartśi 
KONFERENCJE DZIELNICOWE 


Dziś o godzinie 9,30 odbędzie się konte- 
tencja partyjna dzielnicy Lawej Śródmiejskiej. 


UWAGA PRELEGENCI DZIELNICY GÓRNEJ] 
LEWEJ! 

W poniedzialek 31,3. o godzinie 17-ej w 

foleria przy ul. Piotrkowskiej 262 odbedzie sie 

zobromię prelegentów Górnej Lewej. Sprawy 


bardzo wożno. Stawiennictwo obowiazkowa 
Pod rygorem partyjnym. 


ZERSANIE KOŁA NAUCZYCIELSKIEGO PPR 


Dziś o godzinie 10: tof rano w lokalu 
Łódzkiego Komitetu PPR przy ul. Sienkiewi. 
cze 48 odbędzie sie zebranie kola Nauczy- 
tielskieqgo PPR w obecności tow. Trojanow- 
skjogo. Ze względu na ważność omawianych 
spraw obecność wszystkich członków obo- 

nakow, 

ZEBRANIE KÓŁ 
W dniu dzisiejszym adbęda się zebrania 
Sl w następujycych dzielnicach: 


JDMIEJSKA PRAWĄ 

O godzinie 10-łej runo zebranie koła „Ka- 
rolow”, 
WIDZEW 

O godzinie 10-tej rano zebranie kola te- 
tenowogo Nr 3. 
BAŁUTY 

O godzinie 10-iej reno zabranie tereno- | 
Wwsgo kala „Rejmonlów" oraz kola „Rogi”. 

O godzinie 15-ej zebranie koła Radogoszcz 
wioń. 


ZEBRANIE KOBIET 


W poniedzialek 31.3. o godzinie 17-tej w 
lokalu dzielnicy PPR przy ul. Nowomiejskiej 
$ odbędzie się ogólne zebranie Kobiet sym- 
poiyczek 1 członkiń PPR dzielnicy Staromiej- 
pkięj. 


CO NOWEGO W ZWM 


Zasząd Miejski ZWM wzywa wszystkich 
talonków nrganizacji do aktywnego udziału 
w akcji pomocy powodzłanom. Wszyscy 
EWM.owcy zobowiązani są zgłosić się do 
Zarządów Dzielnicowych w celu otrzymania 
instrukcji, 


STUDENCI PRAWA I EKONOMII 


Na nasiepne z kolei repetylorium zocjo- 
logli dla I roku prawa i ekonomii, które òd- 
będzie się w poniedziałek dnia 31 marca br. 
© godzinie 20 oroz na następne z kolei re- 
pełytorium logiki dla f roku prawa i oko- 
nomii, klóre odbędzie się w poniedziałek dnia 
31 marca br. o godzinie 26 zaprasza Kole- 
żanki í Kolegów, AZWM „Życie” Piotrkowska 
48 m. 16. 


KONFERENCJA DZIELNICOWA 
Dzić a godzinie 10-ej w pierwazym terminie 
o qodzinie 10.30 w drugim terminie odbędzie 
sie konieroncja dzielnicowa Dzisinicy ZWM 
Bałuty w lokalu Zgierska 71. 


_BEKCJA BALETOWA I ORKIESTRA 

rowniowio Gentralnsgo Ośrodka Ar- 
WM zawiadamia, że sa jeszcze 
do sekcji baletowej 1 


vjmowane 


zapisy 


jet Zapisy przyjmuje i udziela 
arzad Miejski ZWM Wydział Pro- 
vy. PI. Zwyciestwa 13 pokój 3. 


WOJEWODZKEI ZJAZD STRONNICTWA DEMO- 
KRATYCZNEGO W ŁODZI M 

jzinie 9 rano w sali konferencyj- 

yjewódzkiego (Ogrodowa 15), 

pbrady z kolei Zjazd 
lronnictwa Demokratycznego. 


— = 


Dyżury aptek 
Piotrkowska ś7 


8-01 


Pabianicka 
eme O pme 
ELA FELEFONY: 
blewis Rofunkows Miejskie = 04-44 
Pogotowia PCK — nr.ti 
Pogofowie Ubszp. Społscznej — 1354-15 


8 
199-00 


Stroż Pożarna — 


Ł 
gióra numerów — 


Wycday NCB 


g 


CENNIK 


: Woj: Komitet PPR w Łodzi. Komitet Redokcyjny. Red | Adm. Łódź, 


OBOTNICZY 


jeż! 


Ze sportu 


PO 


Takich mec 


gk towania 


rada 


m 
c 
aog 


P 


2 


ży ! 


M iki moga słusznie budzić pewne za- 

f: trze . Nie jest to jednak takie waż. 
ne 

Ważne jast natomiast to, że mecz 

wczorajszy dowiódł, iż Łódź: chodzi 

0 Dom 1 sportu pieścia! xo, zaj- 


miejsce w 
zarzutu 
udnych wa- 


czołowe 


"zecznie 
sprężyście 
pomimo tak ti 


bez 


‘h się znajduje, Każda, | nar 
] odpowiedzia Ina imtore zę, 
nośti ieściarstwa w tfia- 
łatwo sie było przekonać 
tczorem na ulice Piotr- 
ą wszystkich głośnikach 
wały tłumy, która nie mogły dor 
sie do hali. Wd meczu cena Di- 
07 giełdzie skoczyła już dö 
i vóch i pół a złotych (!). 
mecz wypadł bez za- 
przede wszystkim pt- 
|i zam m razem na 
| idealny 
pu blicz- 
|  Kojczyński (Polska) | Karisson (Szwecja) rde przy jeta 
po wolce wygranej przez Polgkc, W środku i prawie jedi sowo tagra- 
ięzców, DEZ Wg- 


ami Zwyc 
czy był nim Polak, 
to łodzianin. czy.» poznaniak, 
padku trudno się dzi- 
czy Woź- 
jedna- 


popularny trener Feliks Sztam. 


czy Szwed, 


Niepredko HY. hył 
mieli w Łodzi wielką in 
jakiej świadkami 1 


zapewne 


ry 


m ostatnim wy 


Zwycię 


15TE7P T 
WAWA 


stwo Bazarnika, 


dla wszystkich 


cze 
Organizacyjtie 
rz Ł.O;Z.B. a i 
IŚĆ i it ag zZ in, ty » 
FK i ItoTrzi utrzymali 
idek przed i wewnatrz hali, 
a z niezwykłą serdecznością 


M CZY GER l akiewicza bvło 
niemal Łódź żyła neoze JONIVOR ONIO WAY A PE 
Szw ecja — Polska, sga epilog jest | Kòw ) ceme. Rolę odzry wała Ak gamion 
niż dzisiaj wszystkim znan Polska | ambicja solidarność państwowa, >zwe- 
dl u « W A b) OHA p > 
zwyciężyła 10:6. Gdyby , j inst oklaski wano za COŚ Inne- 

IZA MI WAWA : ` > 

"EIAS które zostały. w walke i w ni iemnie, szym 
miedzynarodowych. y ZA+« DOMOC; í naród 
dzypaństu owych znieśi zwał i okazuje tam nadal. 

e, z A A kaj > 3 "AL è 
by być nieco inny: 5:8 szwedzcy nasi goscie Z przy jęcia zgo- 
asza korzyść. Dwie fowanego im w Łodzi, byli, zdaje mi Sie. 


niezwykle zadow olemi. 


średnio po MecZzi 


19 MMI 


zów chcielibyśmy jak najwięcej 
i publiczność zdali egzamin na piątkę 


Mówił. n 
peten wzruszz 
my, Skie top ani 


do sinchac 
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jiej o tym atia gios 
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Wożniakiewicz (Polska) wraz z pokonunym 
Paimpem (Szwecja) i sędzia ringowym p. 
Kubiakiem, przed obiektywem naszego ło- 

toreportera. 


ieia jed- 


go niewi 
gdyż wygioszo- 


Radia. Z przemówienia te 
nak mogliśmy zrozumieć, 


ne ono było w języku szwedzkim, wyda- 
sg nam Się jednak, że nacechowane było 


wielka sardecznością w stosunku do spor- 
towców polskich. . Intuicja tak nam PrZY” 


najmniej mówi... 


Piłkarze ruszają do boju 


Dzisiejsze mecze 0 „wejście do Klasy Państwowej 


W dniu dzisiejszym z= prias na boiska, jak tylko warunki at- 
poczynaja się elimin: Gi mił. | m śe im na to pozw alały. 
karskie o wejście do wowej Ełkaesiacy. wyjechali do Przemyśla 
w których biorą udział dwie drużyny) W SWYM naisitmeszym. składzie. Z nowo” 
łódzkie: Ek ZZK. j'ozyskanym, a właściw ie- OdZYSKUŁYM 

x Gałeckim na czele. Kolejarze na dzisiej 

ŁKS gra dzisiaj w szym meczu wystawiają równięż swój 

tejszym Czuwajsn. a 2 najsilniejszy skład, w którym obok Sta- 
Orłem (Gliwice). Obie rych „repów* ujrzymy i nowa twarze. 


do spotkań dzisiejszych 
bardzo starannie. 
całą zimę zaprawę 


Nowy Zarząń k. S. Tramwajarz 


Tyle co do Łodzi. Jeśli chodzi 4 dzi- 
siejsze spotkania w calym kraju, to Wy- 


£ oie bę da nastepująco: 


Się, 


Ww 


Przed fiedawnym czas odbyło Się ob. Jóźwiak Wacław, Il sekretarz — 
walne zebranie członków KS Tramwa- Pa Mikuła Bolesław, II skdrbnik — ob. 
jarzy. które poza kilku donmiostymi dla Gajda RE AEA R ESEE 
dalszego rozwoju klubu uchwałami, wy- Wióniówsti. 4 EA RERE SDOBÓWKE 
brało nowy zarząd w składzie nastepuJą- ob. Kabziński Zygmunt referent propa- 
cym: i g an dy sportu — ob. Kowarz Józef, czło- 

Prezes honorowy — FREE rządi bez mandatu — ob, Lewan- 
rzyński Czesław, prezes Miia Czesław, zastępcy członka zarza- 
niewski Lucian, wiceprez tr | >, ob, Banaszek Marian i Bartczak 
cyjny — ob, dyr. Wrób „wi- | Roman. 
ceprezes sportowy — ob. Tre GM sja rewizyjna: ob. ob. Podlasiak 
neusz, wiceprezes finansowy i skari Ę kie | Dojiewic Stanisław į Kołec. 
— Wróblewski Jan. sekrstarz gone Y 


BW aggpescśśsi i kradzieże 
KROWY MAJĄ AMATORÓW CHĘĆ PRZYGÓD CZY NIESZCZĘŚLIWY 
Na szkodę Antoniny Tanalskiej z ulicy Złołe WYPADEK 
nej 32 nieznani sprawcy skradli dwie krowy, samego dnia z ulicy Kilińskiego 40 


H-letni Andrzej Jakubiak. 


Tego 


ryszedł 


ZNÓW TE NIEMKI 


25 bm. z mieszkania majora SRADJSY PA WCZEŚNIE ZACZĄŁ 
(Ok CA EA sys ij 24 bm. z ulicy Zgierskiej 64, zbiegł TA-letni 
27 bm. zaś z ulicy Sowiń lozef Szurgoi zabierając złoty zegarek i 3 m 
degoszczu z mi ieszkania ot jedwabnego materiału, 
> $ Nie Š 
RAZ NICI TEŻ MAJĄ AMATORÓW 
27 bm. na stacji Chojny, skradziono 6 
TAJEMNICZE ZNIRNIĘCIE worków nici Inianych, stanowiacych własność 
25 bm. wyjechał z domu dorożkarz Jan Gie- | Centralnego Zjednoczenia Przemysłu Skórza- 
zak, na kurs nocny i nie powrócił dotychczas, nego. 


Jatek 
Piotr! 


Zakł Graf. Sp. Wyd. „łódzki Instytut Wydawniczy”.  Prenumerofa zł, 45— miesięcznie. 
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W grupie pierwszej] grają? 

Wi sła x. Górty Ślask 

Polonia (Bytom) — Ognisko 
Szombierski — KKS (Poznań) 
Skra — Polonia (Warszawa) 


W griibie drugiej: 
Radomiak — AKS 
Cracovia — RKU 
ZZK — Orzeł 
Grochów — Gedania 


W grnpie trzecieł: 
Śląsk M — Tęcza 

Warta — Garbarnia 

P, K. S, — Lublitianka 

Czuwaj — ŁKS s ć 

W grupie pierw najciekawiej za- 
powiada się, mecz Szombierski — KES 
(Poznań). oraz Polonia (Bytom) — Ognie 
sko,-=w grupie drugiej: 


szaj 


Grochów-— Geda- 


nia. w grupie trzeciej: Warta — Garbar= 
nia. 


Dzisiejsze imprezy sportowe 


Boisko ŁKS-u godz. 9: Bieg na prze- 
DOZ A: 

Boisko EES-u godz. 15: Mecz piłkar. 
ski o wejście do Klasy Państwowej Orze' 
(Gorlice) — ZZK. 

Dom Kultury Mikciauta (Nawrot 27) 
godz, 15: rated apaśnicze st "Z 
stwa Łodzi. Walczą: Wima — MK 

Sala Victorii (Kikńskiego 2) s 183 
Mecz bokserski Zryw — Victoria, 


łaj 


Uwaga piłkarze Zrywu! 


Dzisiaj trening na własnym 
boisku 


Dzisiaj w niedzielę, 30 bm. o zodzinie 
Il-ej, odbedzie się na własnym Boiska 4 
Parku Ludowym trening piłkarzy K. 


Zryw. j 

Zarząd sekcii wzywa wszystkicg 
swych piłkarzy do licznego udziału w £ó 
mingi. 


Dojazd do boiska i 118 


tramiwa Jami? 3 
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